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Wiadomości zagraniczne.
F  r a n c y a.

Z P a r y ż a ,  dn ia  aó. L is topada.
D z i e n n i k  h a n d l  o w y  ogłasza l i s t ,  pisany 

p rzez  m ło de g o  Ludwika  Buon ap ar t eg o  w nocy 
t  d.  i i ,  r». b. p o d  ok iem Prefekta policyi  do 
swej m a tk i5 Drog a  Matko!  Z  kroku przez C ie­
bie u c z y n i on e g o  pozna ję  wielką troskliwość 
o m n i e ;  pomyślałaś  o niebezp ieczeńs twie ,  ja- 
kie mi  zagraża ło ,  ale nie m o i m  honorze ,  
który wkłada na m n ie  obowiązek podzielania 
łosu moich  towarzyszy nieszczęścia.  Byloto 
dla m n ie  n ad er  bolesną rzeczą ,  że m m ę ż ó w  
opuśc ić  mus i a ł ,  których sam w n ieszczęście 
w p r a w i ł e m ,  g d y i  moja  obecność i moje ze-  
d a n i a  byłyby m og ły  nader  korzystnie na Sąd 
przysięgłych wpływać.  Piszę do Kró la  z p r o ­
ś b ą ,  aby  łaskawóm na nich rzuci ł  okiem j b ę ­
dzie  to ł a ską ,  która w moich oczach wielką 
rna wartość. U d a ję  się do A m e r y k i ;  lecz za ­
k l inam C i ę .  d rog a  m a t k o ; n ie  jedź za m n ą ,  
jeżel i  boleści moje j  powiększać p ie  chcćsz,  
My ś l ,  żem się stał  p rzyczyną  wygnania mojej  
matki byłaby w oczach świata niestartą plamą,  
»  m o je  serce ci ągłym napełnia łaby smutkiem.  
Myślę sobie  w A m e r y c e ,  na  w zó r  Achil l esa 
M y r a ta ,  s am byt  swój  zapew nić ;  po t rzebu ję  
n o w e g o  zajęcia,  żeby m wszystko znieść p o ­
trafił . '  P ro sz ę  C i ę ,  droga m atk o, staraj s ię

0  t o , aby więź n iom  st r azburgskim n a  n iczym 
n ie  z b y w a ł o ;  opieku j  się dwo ma synami  P u ł ­
kownika V a u d r a j a ,  będącymi  z ma tką W P a ­
r y ż u .  Ł a t w o by m  s i ę  do  I06U me g o  za s t os o ­
w a ł ,  g d y b y m  wiedz ia ł , źe moi  towarzysze n i e ­
szczęścia sive życie oca lą ;  lecz śmie rć  w a l e ­
c z ny ch  żo ł n ie rzy  mieć  na  s u m i e n i u ,  sp raw ia  
bo leść ,  której  n ic  zat rzeć n ie  zdoła.  Bąd ź  
zd rowa  i t. d. — (p odp . )  N a p o l e o n  L u ­
d w i k  B u o n a p a r t e ,

Pan  Pastore t  młodszy od jecha ł  p r zed  kilku 
d n ia m i  do G o e r z u ;  m a  on  t a m,  jak głoszą,  
zastąpić ojca s w e g o ,  dawnie j szego  Kanc le rza 
f r ancu zk ieg o ,  przy otwarciu t e s t a m e n tu  K a ­
rola X.

W c zo r a j  mia ła  Xię£na  L i e v e n  u  siebie to­
w arzys two ,  z ło żo n e  z wyboru osób.  Byli fam 
X ią ż ę  P aw eł  W i r t e m b e rg s k i ,  Hrabia  P a h len ,  
P a n  L o e w e n h je lm  i kilku innych  cz łonków 
ciała dy p lo ma tyc zne go .  P a n  B erry er ,  który  
s ię  z X ię ź n ą  zapoznał  w  B a d e n ie ,  był  tam 
także. Skoro  tylko ws ze d ł ,  o toczono  go w »c u
1 przez ca ły  w ieczór  ro zm aw ian o  z niin o je g o  
p o d róży  do N ie m iec .

Jeden* z d z ien n ik ó w  tutejszych zawiera co  
n a stęp u je :  „ Z b liża jące  s ię  otwarcie I z b  zaj­
m u je  w najwyższym stopniu M m is te r y u m , L o ­
r e ,  chociaż  u trzy m u je ,  iż jest p e w n e m  w i ę ­
k szośc i ,  niektóre jednak o k o liczn ośc i  d ow o­
d z ą ,  jź’ p rzec iw n ie  zostaje w wielkiej obawie
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w z g l ą d e m  z d a n i a  d e p u t o w a n y c h .  K i lku  p r z y ­
j ac ió ł  d o k t r y n e r ó w  m i a ł o  p o l e c e n i e  u c z y n i e ­
n i a  p o j e d n a w c z y c h  p ro p o z y c y j  s t r o n n i k o m  
P a n a  T h i e r s ,  a le  t ak o w e  zos t a ły  o d r z u c o n e .  
W y r a c h o w a n o , iż d o k t r y n e r o w i e  b ę d ą  mie l i  
za  so b ą  m a ł o  co w ięce j  nad t r z ec i ą  c zęść  
c z ł o n k ó w  I z b y ,  i ź e  s t r o n n i c t w o  t i e r s - p a r t i  
w k a żd y m  r az i e  o t r z y m a  większość .  Z da j e  s ię,  
iż w K a d z i e  M in i s t r ó w  p a n u j ą  dwa zd an i a  o  
p o s t ę p o w a n i u ,  j ak iego  M i n i s t e ry u m  t r z ym ać  
s i ę  m a  w z g l ę d e m  I z b .  P e w n a  dos to jna  o so ba  
c h c i a ł a b y ,  aby  u t r z y m a n o  z a c h o w y w a n y  o d  
n i e j ak i e g o  czasu  s y s t e m ,  k tó ry  za l eży  n a  t em ,  
i ż by  i le m o ż n o ś c i  u n i k a n o  w d aw an i a  s ię w sta.  
n o w c z e  ro zp r aw y .  P a n  G u iz o t  chce  p r zec i ­
w n i e ,  aby  n i e z w ł o c z n i e  z n a g l o n o  w iększość  
I z b y  do  w yrz ecz en i a  n a ty c h m ia s t  zd a n i a  s w e ­
g o ,  i aby  r o z w ią z a n o  I z b ę ,  g d y b y  s i ę  o k az a ­
ł a  n i e p r z y j a z n ą  dla M i n i s t e ry um .  Jakko lwiek-  
b ą d ź ,  m n i e m a m y ,  iż nikt  n i e  m o ż e  z p e w n o ­
ści ą  p ow ie dz i e ć  w z g l ę d e m  większości  Izby  D e ­
p u t o w a n y c h .  D o ś w i a d c z e n i e  n i e  r a z  j uż  n a u ­
c z y ł o ,  iż na jmn ie j s zy  w y p ad ek  m o ż e  o d m i e n i ć  
z d a n i e  w ie lu  d e p u t o w a n y c h . "

( K o r . p T yw.)  —- J eż e l i  Kró lowa  K ry s t y na  jest  
w  n i e n a j l e p s z e m  p o ł o ż e n i u ,  D o n n a  M a r y a  
z n a j d u j e  s i ę  w n i e r ó w n i e  go r6 zem ,  A  p r z e ­
c i e ż  ta o s t a tn i a  m a  m a ł ż o n k a ,  ma  m a c o c h ę ,  
k tó r z yby  j ą  r a d a m i  i c z y n e m  w e s p r z e ć  m o g l i .  
P o r t u g a l i a  n i e  ma  D o n  M ig u e l a  w g ó r a c h  swo» 
i c h ,  jak H i s z p a n i a  D o n  Ca r losa .  N ie  przec ią  
g a  też  p r ze z  Po r t u ga l i ę  w sze rz  i w d łu ź  ż a d e n  
G o m e z .  L e c z  p r z y n a j m n i e j  K ró lo w a  J ł e -  
j e n t k a  pokłada  u fn oś ć  w s w e m  woj sku  i w sw y ch  
S t a n a c h ,  P r z e c i w n i e  dz i ś  dosz ły  r zec zy  w  L i ­
z b o n i e  d o  t e g o ,  iż właśc iwie n i e  w y p a d a ,  aby  
D o n n a  M a r y a  d ł u ż e j  w m i e ś c i e  t em  zos t awa ła .

Z  S t  r a z b  u r g a ,  d n i a  23. L i s t o p a d a .
( G a z e t a  wyższego  i n i ż szego R e n u . )  —  I n ­

s t r u k c j a  w z g l ę d e m  spi sku z  d n i a  30. P a ź d z i e r ­
n ika  j uż  t e r az  u k o ń c z o n a .  P a n o w i e  Ros see ,  
G e n e r a l n y  P r o k u r a t o r ,  i W o l b e r t ,  R a d z c a  

-w K r ó l e w s k i m  T r y b u n a l e ,  dz iś  a l bo  ju t ro  
S t r azbu rg  o p p sz cz ą ,  A k t a  p r o ce s sow e  p r z e ­
s i a n e  z o s t a ną  I z b i e  o ska rża j ące j  K ró l ew sk i ego  
T r y b u n a ł u  w K o l m a r z e ,  gdz i e  się p ro c e s  t en  
m a  t oczyć .  P o d ł u g  d z i e n n i k ó w  pa ryzki ch ,  
G e n e r a l n y  P ro k u r a to r  m i a ł  wnieść  d o  K r ó l e ­
w sk i ego  S ą d u  ka ssacy jnego  o p r z e z n a c z e n i e  

■ T r y b u n a ł u ;  l e cz  o  ś r o d ku  t ak o w y m  wcal e  
m o w y  n i e  b y ło .  P ro ce s  t oc zy ć  s ię b ę d z i e  p r z e d  
S ą d e m  p r zy s i ę g ł y c h  n i ż sz ego  R e n u ,  k tór zy  
s>ę w S t r s z b u r g u  z g r o m a d z ą .  G e n e r a l n y  P r o ­
ku ra t o r  i K ró l ewsk i  P r o k u r a t o r  już s i ę  po d z i e ­
lili z sw ym i  su bs ty tu t a mi  w z g l ę d e m  p r o w a d z e ­
n i a  skargi .  N a  każdy p r z y p ad ek  p ro c e s  l e n  
ty lko  na  n a d z w y c z a j n y m  p o s i e d z e n i u  S ą d u  
p r z y s i ę g ły c h  d o l n e g o  R e n u  w n ie s i ony  będz i e .

Z  i ns t rukcy i  n i e  pokaza l i  s i ę ,  jak j uż  p o w i e ­
d z i a n o ,  ż ad n i  n o w i  w s p ó łw in o w a jc y  i z w s z y ­
s tk i ego  w no s i ć  m o ż n a ,  ź e  p ub l i c z n e  r o z p r a w y  
li tylko p i e rw i a s iko wo  u j ę t y c h  o só b  d o t y c z y ć  
s i ę  będ ą .

A n g l i a .
Z  L o n d y n u ,  d n i a  21. L i s t o p a d a .

X i ą ź ę  M o n t fo r t  p r z yb y ł  d o  t ut ej sze j  s tol icy,  
c e l e m  p o ż e g n a n i a  s ię z  b r a t e m s w o i m ,  H r a ­
b i ą  Su rv i l l i e r s ,  k tóry  zam yś l a  wróc ić  d o  k r a j u  
Z j e d n o c z o n y c h  S t a n ów  p ó ł n o c n e j - A m e r y k i .

Sąd  konsys tor ski  w C h es t e r  poz wo l i ł  w y k o ­
pać zwłoki  zmar ł e j  P a n i  M a l i b r a n ,  i s p r o w a ­
dzić  je d o  B e l g i i ,  p o d ł u g  ży cze n i a  P an 3  B e -  
r i ot .

J e d e n  z d z i e n n i k ó w  tw ie rdz i ,  ź e  jeźi i  p r ze -  
jazdki  b a lo n a m i  tak s i ę  p o m n o ż ą ,  p o t r z e b a  
b ę d z i e  u ło ż y ć  fo r m a ln y  ko de x  ka rny  c e ln y  i 
h a n d l o w y  d la  la t a ją cych.  P o w o d e m  d o  tych 
u w a g  mia ł a  być  ok o l i c zność ,  i i  p r zez  t ey r zu -  
c a n i e  w o rk ó w  z p i ask iem z b a l o n u ,  dla u l ż e ­
n i a  m u  w czasie po d r ó ży ,  j e d e n  cz łowiek  ska ­
l e c z o n y m  zos t ał .

Z a p o w i e d z i a n o  j u ż  i o 5 p r ó ś b ,  k tór e  ma j ą  
być  p o d a n e  p r z y s z ł e m u  P a r l a m e n t o w i ,  o  p o ­
z w o l e n i e  z rob i en i a  kole i  ż e l a zny ch .

Ma ję tn i  żydz i  tutejsi  Zawiązal i  t ow a r z ys tw o ,  
k tó r e go  c e l e m  j es t  d a w a n i e  wsparc i a  u b o g i m  
ż y d o m ,  c h c ą c y m  się żenić .

G a z e ty  z I J u e b e c k  P ° d  dn .  82. P a ź dz i e rn ik a  
d o n o s z ą ,  i ż  w  t y m  m ie s i ącu  sp a d ł y  t am  wie!* 
kie de s zc z e  j śni egi .  O b a w i a n o  s ię m r o ź n e j  
z im y  i b r aku  ży w no śc i  z  p o w o d u  n i e u r o d z a j u .

K ró l  J m ć  od p ra w i  n a  począ t ku  p r z y s z ł e g o  
t ygod n i a  w B r i g h t o n  r a d ę  g a b i n e t o w ą ,  na  k tó­
rej  da l s ze  o d r o c z e n i e  P a r l a m e n t u  m a  by ć  p o -  
s t a n o w i o n e m ,

X ią ż ę  S a s k o - W e j m a r s k i  E d w a r d ,  d rug i  6yn 
X ię c i a  B e r n h a r d a ,  ma j ąc y  lat 13 ,  p r z y by ł  d o  
A n g l i i ,  i pob i e r ać  bę d z i e  nau k i  w s zkol e  wo j ­
skowe j  w S a n d h u r s t .

N a  p o s i e d z e n iu  t o w ar z ys tw a  j eo g ra f i c z n eg o  
z a w ia d o m io n o  o wie lk i ej  w y p r a w i e ,  którą  R z ą d  
Z j e d n o c z o n y c h  S t a n ó w  p ó ł n o c n e j  A m e r y k i  
z a m i e r z a  p r z ed s i ę w z ią ć ,  c e l e m czy n i e n i a  o d -  
kryć.  F r e g a t a  o  36 d z i a ł a ch ,  o k rę t  z ż y w n o ­
śc i ą ,  2 bryg i  i s z o n e r ,  tnają ł i a j p i e rwe j  kr ążyć  
p o  s p o k o j n y m  O c e a n i e ; <jia po w z ię c i a  d o k ł a ­
d n e j  w ia do mo śc i  o  i s t n i en iu  wielu  w y s p ,  o  k tó ­
ryc h  Ju dz i e ,  t r u d n i ą cy  się p o ł o w e m  w i e l o r y ­
b ó w  i i n n i  donos i l i .  Z r o b i o n e  b ą d ą * d o k ł a ­
d n e  m a p p y  tych wszys tkich w y s p ,  z o z n a c z e ­
n i e m  ich po ło ż e n i a .  P o r e m  w lecie  w y p ra w a  
m a  s i ę  ile mo żn o ś c i  p o s u n ą ć  ku p o ł u d n i o w i ,  
i r o z p o z n a ć  n i e w i a d o m e  s t r on y  O c e a n u  j i ntar -  
k t \ c z n e g o .  W y p r a w a  ta w y p ły n i e  na  w io s n ę  
ro k u  p r zy s z ł eg o  1^37 i w t óc i ć  ma  za 3 lata.  
K o n g r e s  u ch w a l i ł  tyin c e l e m  Go 000  fun t .  szt.
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8 P o r u c z n i k  m ar yna rk i  W i i k e r ,  o d b y w a  teraz 
p o d r o ż  do  P a r y ż a ,  M o n a c h i u m  i L o n d y n u ,  
d la  z ak up i e n i a  na j l e p sz y c h  n a r z ę d z i ,  jakie s i ę  
w  t y ch  s t ol icach zna jd u j ą .

G az e t a  dworska  t ut ej sza  o b e j m u j e  n a s t ę p u ­
j ąc e  p i s m o  u r z ę d o w e ,  k tór e  L o r d  P a lm e r s t o n  
o d e b r a ł  o d  P a n a  P a k e n h a m ,  P o s ł a  an g i e l ­
sk i e go  p rzy  R zą d z i e  mex yk ań sk im .  „ T y m -  
cza so wy '  P r e z y d e n t  R ze cz y p o sp o l i t e j  m e x y .  
kańskiej  og ł asza  m i e sz k a ń c o m  tej  R z e c z y p o ­
spo l i t e j ,  iż p o w s z e c h n y  K o n g r e s  wyd a ł  na-  
ś t ę pu j ą c e  p o s t a n o w i e n i e :  „ A ż  do  czasu  os t a ­
t e c z n e g o  końca  u k ł a d ó w ,  r o z p o c z ę t y c h  z N .  
K r ó l o w ą  R e g e n t k ą  h i s z pa ń sk ą ,  w z g l ę d e m  u-  
z n a n i a  t ego  k r a j u ,  w s t r zy m u ją  się kroki  n i e ­
p rzy j ac i e l sk i e  z H i s z p a n i ą ,  i R z ą d  jest  u m o ­
c o w a n y  uż y ć  ś r o d k ó w ,  tyczących^ się h a n d lu ,  
n i e p r zek racza lne  za sad  wz a j emnośc i . ”

H  i s z  p a n i a.
Z  M a d r y t u ,  d. 19. L i s t o pa da ,

W c z o r a j s z a  G a z e t a  d w  o r s k a  d o n o s i :  
G e n e r a ł  - P o ru c z n i k  , Mar k i z  R o d d ,  p i s ze  j iod 
d n .  13. b.  in. do  Mini s t ra  w o j n y ,  źe  w skut ek  
r o z k a z u  kró lewski e  go  z d.  6. b. m , , ż ąda j ącego ,  
oby d o w ó d z t w o  n a d  gw a rd y ą  k ró l ewską  odda ł  
G e n e r a ł  M a j o ro w i  D o n  F e l i p e  R ibe i r ze ,  i po 
p r z e k o n a n i u  s ię zrar ia tego  s a m e g o  dn i a  o  
w ia ro go dn oś c i  tego  r o z k a z u ,  który  do p i e r o  
w n o c y  by l  o d e b r a ł ,  n a tych mias t  spe łn i ł  to,  co 
m u  r o z k a z a n o .  D y w i z y a  G e n e r a ł a  R ibe i r y  
wyr usz y ł a  dn i a  i 3 g o  z F u e n t e r r e j u n y  d o  E r -  
ę a i e l u ,  p o n i e w a ż  p o d ł u g  w i a d o m o ś c i  z g ł ó ­
w n e j  kwatery  n i ep rzy j ac i e l  zwróc i ł  się ku P a l ­
m i e  del  R ió .  B r y g a d y e r  D o n  R a m o n  N a r ­
v a e z  op uśc i ł  z swo ją  d yw iz y ą  dn .  15. b ież .  m.  
C a s t u e r ę .  N o c  chcia ł  p r z e p ę d z i ć  w Be r l an -  
d z e  a p o t e m  p o c h o d e m  p rz y s p i e s zo ny m  ścigać 
n i e p r z y j a c i e l a .

R z ą d  mi a ł  r ozkazać  na s t ępc y  R o d i l a ,  aby  
s w o j ę  g ł ó w n ą  kwa te r ę  w T o l e d z i e  z a łoży ł .

W i ę k s z ą  część  o s ó b  u j ę tych  o r t egda j  1 w c zo ­
r a j  z p o w o d u  o d k r y t e g o  w p on i ed z i a ł e k  sp i ­
s k u ,  z n o w u  na  w o l no ść  wypuszczono.^ Ca lvo 
d e  R o s a s ,  w yda wc a  d z i e n n i k a  T r i b u n o ,  
j e s z cze  s i edz i  w w ię z i e n iu .

P rz y b y ł  na r e sz c i e  d ł u g o  oc zek iwa ny  g o n i e c  
z  A n d a l u z y t .  W i a d o m o ś c i  p r ze z  n i ego  przy-  
t sń t z i one  s ięgają  d o  dn i a  13. b. rn. G o m e z  
p r z yb y ł  bl i sko Se wi l l i ,  p o c z e m  s i ę  n aw ró c i ł  
i t e g p  s a m e g o  d n i a  do Baer ty  mi a ł  wkroczyć ,  
skąd  CTreńadzie l u b  E s t r e m a d u r z e  zagraża .  
C a b r e r a  i Q u i l e z  uda l i  s i ę  ku M a n s z e  i z m i e ­
r za j ą  d o  d o ln e j  A r a g o ń i i .

W ł a d z a  wo j skowa  w S ew i l l i ,  o baw ia j ą c  s i ę  
n a p a d u  z  s t r on y  n i ep rz y j a c i e l a ,  wyda ła  pod  
d n .  10. b.  rn. r o zk az  na s t ę pu j ące j  t r e ś c i :  D la  
b e z p i e c z e ń s tw a  mia s t a  i w skut ek  p o s t a n o w i e ­
n i a  Junty w o j e n n e j  m a j ą  następujące artykuły

być  p r a w o t n o c n e m i  i p r ze z  ka żd ego  być  p r z e ­
s t r z e g an e m u ,  skoro  n o w y  roz kaz  i z a tkn i ę c i e  
c z e r w o n e j  c h o r ąg w i  n a  wieży kościoła k a t e ­
d r a l n e g o  za w ia do m i  m i e s z ka ń có w  o po t r z e b i e  
w y p e łn i e n i a  t y c hż e :  1) O d  tej  chwi l i  w i n i e n  
każdy  m i e sz k an i e c  d o m  swó j  z a m k n ą ć  i t y lko  
g o  rta r ozkaz  w ładzy  wo jskowej  i cyw i lne j  
o twier ać .  2 )  D o m y ,  w k tórych p o k a r m y  
p r z e d a j ą ,  m o g ą  być o t w a r t e  o d  r a na  do  g o ­
d z i n y  i o t e j  i po p o ł u d n i u  o d  3ciej do  5 t e j ; 
w y jm u j ą  s i ę  a p t ek i ,  k tó re  za  każdą  r e cep t ą  
i w y d a w a n i e m  l ekar s twa  o t w i e r a n e  b yć  m o g ą ,  
3)  W  g od z i n ac h  p r z e z n a c z o n y c h  n a  z a k u p y ­
w a n i e  żyw nośc i  p o w i n n i  m ie szkańcy  be z  p ł a ­
szczy wychodz i ć .  4 )  K a ż d y ,  s p o t ka ny  z b r o ­
n i ą ,  ma  być u j ę t y ,  p r zed  K o m m i s s y ą  w o j e n n ą  
s t aw iony  i p r ze z  tę n i e z w ł o c z n i e  na ka r ę  
śmier c i  skazany.  T e j  same j  kar ze  u l e ga j ą  ci,  
co  bez  po zw o le n i a  mieszkan i a  swe  op us z c z a j ą ,  
3 )  T a k ż e  uka rany  zo s t an i e  ś m ie r c i ą ,  k toby  
w rz a sk i e m ,  choćby  i w p o m i e s z k a n i u  s w o je m ,  
p r z y ł o ż y ł  s i ę  po ś r ed n i o  l ub  b e z p o ś r e d n i o  d o  
n i e p o k o j e n i a  i n n y c h .

D o  K ad yx u  n ie  p r zyb y ł y  d. 9. b ,  rn. p oc z ty  
z M a d r y t u  i Sewi l l i ,  o  co  s ię m o c n o  t r o szczo­
n o ;  w ia d o m o ś ć  o d e b r a n a  o  s t anowi sku  wojsk  
o b y d w ó c h  wyjaśni ła  t ę  rz ecz .

E s p a n o l  tw ie r dz i ,  że  k o r pu s  Gumeza d o ­
p u sz cz a  się na jw ięk sz ych  o k r u c i e ń s t w ,  i ź e  
S ze f  t e g o ż  każe  c o d z i e n n i e  20 d o  3o j e ń có w  
rozs t rze l ać .  R zą d  i K o r t e z o w i e ,  p ow ia d a  t en  
d z i e n n i k ,  uc h o d z i l i b y  za ba rd zo  n i e m o r a l ­
n y c h  i n i e p a t r y o t y c z n y c h , gd y by  w k ró t c e  n i e  
pomyś l i l i  o z a k o ń c z e n i u  tak h a n i e b n e j  i z a g u -  
bnćj  wo jny ,

T  u r c y a.
Z  K o n s t a n t y n o p o l a ,  dn .  26. Fażd z i e rn .

D n i a  19. t. rn. u k o ń c z e n i e  m o s t u ,  p r o w a ­
d z ą c e g o  p r ze z  po r t  o d b y ł o  się z u roczys tośc i ą .  
D o t y c h c z a s o w y  A r c y - R a b i n  ( H a s s a m  baszi )  
t emi  d n i a m i  roz s ta ł  s i ę  z  t ym  świa t e m.  N a  
j ego  mie j s ce  m i a n o w a n o  G h a k e d j l u  S a m u e l a  
M u s z o r .  P o r t a  p r zys ła ła  m u  j u ż  znak  h o n o ­
r o w y  tej g o d no śc i .  Z a r a z a  m o r o w a  n i e  p r ze ­
staje  z r ządzać  wie le  s zkód  w e  wszystkich  c z ę ­
ś c i ach  s tol icy.  W  ty m  rok u  rna o n a  dal eko  
być  mo cn i e j s z ą  n i ż  w r.  1832 i r ó w na ć  s ię z tą, 
k tó r a  w r. i g I 2 g r a s o w a ł a ,  z a pew n ia j ą ,  iż co- 
t ydz i e ń  p o  kilka t ys ięcy l udz i  u mi e r a ,  _ o- 
d ł u g  o s t a tn i ch  w iadom oś c i  ze  S m y r n y , 1 ara  
w y b u c h ł a  n a  no w o .  D e s z c z e  od  1 u r ni p a ­
da j ą ce  zmn i e j s zy ły  do tyc hc za sow y  n i edos t a t ek  
w o d y .  W i e l k i e  zn is zczen i a  z r zą dzo ne  p r z ez  
za r a zę  m ie d zy  l ud n o ś c i ą  t u r e c k ą , a m i a n o w i c i e  
w w o j s k u f  n a t c h n ę ły  S u ł t ana  n i e o d m i e n n e ™  
p o s t a n o w i e n i e m  z ap ro w a d z e n i a  kw ara n t a n  d l a
o b r o n y  s t ol i cy o d  tej p lagi .  Z a j m u j ą  s i ę  , u i  
środkami* mającemi ten cel osiągnąć; m iano
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nawe t  cztery punk ta  ozn ac zy ć ,  to jes t :  A d r y -  
a n o p o l ,  Sku ta ry ,  D a r d a n e l e  i I ' a n a r a k i ; gdzie 
zakłady kon tumacy jne  zaprowa dzo ne  zos taną.  
Szkoda , że Rząd  turecki dopiero wtedy p o ­
znaje s ię  na poży tecznośc i  pod o b ny ch  zakła* 
d ó w ,  kiedy złe już  kraj og a r n ę ło  , i kiedy śro- 
dek ten ,  p rzyna jmnie j  na  ten r ąz ,  prawdziwe j  
us ług i  n ie  wyświadczy,

Z  d n i a  2 8- P a ź d z i e r n i k a ,  
Zawiną ł  tu statek z Try po l i s  i przywió2ł 

depesze  od  T ah i ra  Baszy,  k tóre  musz ą  być 
ba rdzo  w a ż n e ; a lbowiem wszyscy mi n i s t ro ­
wie Por ty  zebrali  się zaraz na n a r a d ę ,  i p ier ­
wszego t łumacza Por ty  wysłali do L o r d a  Pon-  
s o n b y ,  dla udzielania m u  bardzo  ważnych  
wiadomości .  L o r d  Po ns o n by  przybył  po te m 
d o  P o r t y ,  i d ługo na radza ł  się z R e i s - E f e n -  
d y m .  S łychać,  i i  T ah i r  Basza ma  być p rzy­
w o ła n ym  do S tambu łu  ce lem ud z i e len ia  o b ­
ja śnień wzg lędem krajów ba rba ry j sk ich ; za­
razem P or ta  nalegać ma  na L o r d a  P o n s o n ­
b y ,  aby  oddal i ł  P a n a  W a r r i n g t o n ,  Genera lne -  
Kon su la  Angiel skiego  w Tr i po l i s ,  P a n  W a r ­
r ing ton  jest złym d u c h e m  Po r ty ;  sprawił  jej 
n i e  ma ło  p rzykrośc i ,  a teraz zdaje s i ę ,  iż wdał  
się w in t ryg i ,  które ł a two mogły by  zrządzić 
największe n ie po roz um ie n ia .  T a h i r  Basza 
m oc n o  s ię  użala na jego pos tępowanie .

W E Z W A N I E ,  
do  op iekunów wzg lę dem podawania  raportów 

O w y ch o w an i u  swych  pupi l lów.

Zbliża się czas ,  w którym w skutek ob w ie ­
szczenia z dnia 2. Maja r. b. r apor ta  op ie ku­
n ó w  względem wychowania  ich opiece  poru -  
c z o n y c l i  p up  llów zdawane  być pow inn y .  O -  
p ie k u n o w i e ,  k tó rym przez  Sąd nasz opieki  
nad  nie ie tn iemi  po w ie r zo ne  zostały ,  wzywają 
się n in ie j sz ęm,  aby raporta  o w y ch ow ani u  
swych pupil lów najdalej  aż do  p o ło w y m i e ­
siąca Stycznia roku przyszłego n a m  złożyl i ,  
w p rzec iwnym bow iem razie o to p rzez rezo- 
lucye z kosztami po łączone  wezwani  zos taną.

N iem nie j  i c i ,  k tó rym op iek i  przez Sądy 
Z i e m s k o - M ejskie n a m  pod leg łe  powie rzona  
zos ta ły ,  zechcą  swe raporta  w tymż e  sam ym 
czas ie i pod  tern s a m em  zagroż en i em właści­
wym S ąd om  z ł ożyć ;  ci z a ś ,  którzy pisać nie-  
utniejąc,  r apor tów nie są ws ian ie  złożyć,  zgło-  
s ićs ię  m o g ą  w ciągu m i e s i ą c a  Stycznia codzien-  
nie  w godz inach  s łużbow ych  do °  wysłu-
chan ie  siebie do p ro tok ó łu  wnieść.  _

A ż e b y  obowiązkowi  ternu op iekunowie  tern 
ł a twiej  zadosyć uczyn ić  m o g l i , wezwanii z o ­
stali p rzez Sądy Z i e m s k o -Miej sk ie  tak Wójc i  
K ró le w sc y ,  jako i  D u c h o w n i  i  Magis t r aty,

ażeby zdawanie  r apor tów wzm iankowanych ,  
t am  gdzie Sąd ów  n ie masz ,  n ie  umie jącym p i ­
sać ułatwiali .

P o z n a ń ,  dnia 30. L i s topada  J 83^.
K r ó l e w s k i  G ł ó w n y  S ą d  Z i e m i a ń s k i .

Z A P O Z E W  E D Y K T A L N Y
N a d  częścią do zostałości Alexandra Hi r sch e l  

P f e r d n e r  by łemu tutejszemtT kupcowi  D a w i ­
dowi Schlesinger  należącą,  został  wskutek §. 
41. T y t .  50 O rdy .  process,  pruskiej  dekretem 
z  dnia 10. Kwietnia r, b. process  konkursowy 
o two rzony .

T e r m i n  d o  po dan ia  wszystkich pretensyi  tio 
massy konkursowej ,  wyznaczony  jest na  

d z i e ń  a ą .  L u t e g o  1 8 3 7 - r » 
g od z i n ę  10. p rzed p o łu dn ie m  w izbie st ron t u ­
tejszego S ą d u  p rzed A sse sso re m S ą d u A p p e ł -  
lacy jnego  Kii t tner .

Kto  się w te rmin ie  tym n ie  zgłos i ,  zos tanie 
z p re tensyą swoją do  massy wyłąc zon y  i w ie ­
cz ne  m u  w tej mierze  milczenie przeciwko 
d r ug im  wierzycie lom nakazanćm zostanie.

P o z n a ń ,  dnia 10. L i s topada  1336.
K r ó l .  P r u s k i  S ą d  Z i e m s k o  m i e j s k i .

S P R Z E D A Ż  K O N I E C Z N A .
S ą d  Z i e m s k o - m i e j s k i  w P o z n a n i u .
P o ł o w a  n ie ruchomośc i  tu w mieście P o z n a ­

n iu  wraz z stajnią i p o d w ó rz e m  w ulicy D o ­
minikańskiej  pod Nr .  375. p o ło żo na  d o  Falka 
Jak ie r  R em ak a  należąca oszacowana  na  5127. 
tal,  22 sgr .  7 fen .  wedle taxy mogące j  być 
prze jrzane j  wraz z wykazem hy p o te cz ny ra  
i warunkami  w Regist ra turze ma  być dnia 23. 
Czerw ca  1837- p r ze dp o łu d n i em  o godz i n ie  2. 
w mie jscu zwykłem pos iedzeń  sądowych  sp rz e ­
dan e ,

P o z n a ń ,  dnia 24. Lis topada iRą6-________

L e n y  z  
D n ia  

Ł j d e m i

b o  z a  w  u e r i i n t e .
1, G rudnia  1836. 

rai- Igr. f®n* Tal. śgrł fer>
Pszenica .  • 8 — i r 15 •—
Zyto .  • • i 6 “ - X 4 «*•
Jęczmień wielki 1 X 3 — 26 3
Ję cz m ie ń  mały X 3 9 4m — 27 b
Owies * » • mm «3 9 m mm 20 «—
Groch .  .  » t 16 0 X 8 9

W 0  d g : Tal. igr. fen. Tal. igr. tea.
Pszenica (biała) 2 *5 — i 8 8 9
Zyto . • - l 10 —• m I 8 9
Jęczmień wielki mm — — • — — —
Jęczmień mały — — * —■ *— mm
Owies . • . — 23 G • — 21 3
G r o c h  ,  . • 1 20 — • — —* —
Kopa słomy . 6 — — - 5 — —■
Cetnar siana » X 5 —9 ■-w 25 -w -


